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Willstadter odkrył, że działaniem prze¬
syconego np. 41% kwasu solnego na sub¬
stancje, zawierające błonnik, np, drzewo,
można otrzymać roztwory błonnika. Spo¬
sób ten nie nadaje się do zastosowania
przemysłowego, ponieważ z jednej strony
otrzymywanie i przechowywanie przesyco¬
nego kwasu solnego (więcej niż 39%) jest
uciążliwe, z drugiej strony metoda Will-
stadtera wymaga znacznych ilości tego
kwasu np. na 1 część miałkiej mączki
drzewnej 7 części kwasu solnego (cięż. wł.
1,213 przy 15°), Jeszcze poważniejsze
trudności przedstawia obecność tak znacz¬
nego nadmiaru kwasu wobec kwestj i od¬
zyskiwania kwasu solnego i dalszej prze¬
róbki roztworu błonnika.

W myśl wynalazku otrzymuje się roz¬

twory błonnika w obecności substaneyj
kontaktowych, zwłaszcza takich, na które
w danych warunkach kwas solny wcale nie
działa lub przynajmniej zasadniczo nie
działa. Jako stosowne substancje kontak¬
towe wchodzą w rachubę w pierwszej linj i
metale, praktycznie nierozpuszczalne w
kwasie solnym, jak np. platynami inne me¬
tale grupy platynowej, wolfram, molibden
i t. d. Również miedź metaliczna okazała
się możliwą do użytku, ale mniej stosowną/
Zamiast metali, albo obok nich, można rów¬
nież stosować stopy, nierozpuszczalne
praktycznie w kwasie solnym, np. stopy
platynowców, wolframu, molibdenu, wana¬
du, np. żelazowolfram, żelazowanad, żela¬
zomolibden, krzemki i t. p. stopy. Również
odpowiednim okazał się tak zwany metal



Borcherayskładający się mniej więcej z
60 ^- 65% niklu, 30 — 35% chromu, 2,5%
wolframu i 0,2 — \%srebra, w którym ni¬
kiel można zastąpić np, kobaltem, wolfram
np, molibdenem, a srebro np. miedzią. Tak¬
że odpowiedniemi okazaiy się podobne, nie
ulegające działaniu kwasu solnego, stopy
kobaltu lub niklu z innemi metalami. Sub¬
stancje kontaktowe dodaje się najkorzyst¬
niej pod taką postacią, żeby usunięcie ich
z produktów reakcji było łatwe, .np, pod
postacią blach, sztab, tkaniny drucianej lub
t. p, kształtów. W pewnych wypadkach
można również same naczynia reakcyjne
sporządzać z materjału będącego substan¬
cją^kontaktową lub zawierającą metal kon¬
taktowy, lub też materjąłem takim powle¬
kać. ■*-..

Ułatwienie i przyśpieszanie procesu
rozpuszczania przez obecność substancyj
kontaktowych przedstawia bardzo znaczne
korzyści techniczne. Można np. uskutecz¬
nić rozpuszczenie błonnika przy użyciu sto¬
sunkowo bardzo małych ilości kwasu, np.
0,5 — 2 części wagowych kwasu solnego na
1 część wagową substancji drzewnej. W
wielu wypadkach okazała się wystarczają¬
cą 0,5 — 1 części wagowej kwasu solnego
na 1 część wagową drzewnika. Dalsza za¬
leta polega na tern, że nie jest się już zmu¬
szonym używać kwasu solnego przesycone¬
go, gdyż można również przeprowadzić
proces rozpuszczania przy pomocy zwykłe¬
go handlowego stężonego kwasu solnego,
np- 39%-wego.

W dalsfym ciągu okazało się korzystne
podsycać działanie na błonnik kwasu solne¬
go, użytego w stanie płynnym, przez do¬
prowadzanie kwasu solnego w stanie ga¬
zowym (chloro-wodoru). Można np. postę¬
pować w ten sposób, że materjał wejścio¬
wy, np. wióry, zwilża się zwykłym handlo¬
wym stężonym kwasem solnym i podczas
procesu rozpuszczania doprowadza się je^
szcze gazowy chlorowodór,

„ Nie zachodzi tu przesycenie kwasu sol¬

nego, co Willstadter uważał za konieczne,
ponieważ w temperaturze 30° C i wyższej,
przy której zachodzi proces rozpuszczania,
jest rzeczą niemożliwą tworzenie się kwa¬
su solnego przesyconego, np. 41%.

Przy współdziałaniu kwasu solnego ga¬
zowego można również użyć do zwilżenia
materjału wyjściowego kwas solny o do¬
wolnej koncentracji, a więc np. mniej stę¬
żony kwas odpadkowy. Można także prze¬
rabiać na roztwory błonnika materjały wyj¬
ściowe, tylko wod^ zwilżone lub zawierają¬
ce dostateczną ilość wilgoci, przez dopro¬
wadzanie gazowego kwasu chlorowodoro¬
wego w obecności substancyj kontaktowych.
Korzystnem okazało się ułatwienie procesu
rozpuszczania przez poruszanie materjału,
np. przez mieszanie. Dalej zauważono, że
proces rozpuszczania można przyśpieszyć,
stosując ciśnienie. Wogóle okazały się ko-
rzystnemi ciśnienia stosunkowo małe, np.
do 5 atm, które można uzyskać przy po¬
mocy jakiegokolwiek gazu obojętnego.

Przykład. 1 część wagową wiórów z
zawartością wody 20 — 30% traktuje się
1 częścią .wagową kwasu solnego o dowol-
nem stężeniu lub z odpowiednią ilością wo¬
dy. Zwilżony materjał traktuje się, przy
równoczesnem mieszaniu, gazowym chloror
wodorem w obecności substancyj kontaktom
wyeh, nie ulegających wcale lub zasadniczo
działaniu kwasu solnego w rodzaju wyżej
wymienionych, np. kawałków blachy, tka¬
nin drucianych i t, p, przedmiotów. Masa
przybiera przytem najpierw postać rzad¬
kiego ciasta, a następnie przechodzi w
stan płynny. Nierozpuszczony drzewnik po¬
zostaje w postaci delikatnie rozdrobianej,
łatwo dającej się oddzielić od roztworu
błonnika. Roztwór błonnika można dalej
przerabiać w dowolny sposób, ftp. na
sztuczne włókno. Przez rozcieńczenie roz¬
tworu błonnika wodą tworzy się glukoza,
a proces ten ułatwia się przez ogrzewanie.
Roztwór glukozy można w znany sposób
drogą fermentacji przerabiać na alkohol.
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Znane jest właśnie zcukrzanie przez
hydrolizę substancyj, zawierających błon¬
nik, jak np. drzewnik, działaniem bardzo
rozcieńczonych kwasów w wysokich tem¬
peraturach, np- 110 — 170° C. Przy tych
procesach stosowano właśnie substancje
kontaktowe, np. w ten sposób, że wprowa¬
dzany do procesu dwutlenek siarki pod
działaniem substancyj kontaktowych utle¬
niano na kwas siarkowy, aby wywołać dzia¬
łanie tegoż in statu nascendi na hydrolizo-
wany materjał. W niniejszem postępowaniu
nie chodzi o hydrolizę błonnika z tworze¬
niem się natychmiastowem glukozy, lecz o
otrzymanie roztworów błonnika w stężonym
kwasie solnym. W tym procesie, przebiega¬
jącym w temperaturach umiarkowanych,
leżących wogóle poniżej 50° C, ułatwienie
rozpuszczania błonnika w kwasie solnym
stężonym jest nowością i postępem.

Zastrzeżenia patentowe,

1. Sposób otrzymywania roztworów
błonnika w stężonym kwasie solnym, zna¬
mienny tem, że działa się na materjał zawie¬
rający błonnik kwasem solnym w obecności
substancyj kontaktowych, szczególnie me¬
tali i stopów nfe ulegających zupełnie lub
trudno ulegających działaniu kwasu solne¬

go, w temperaturach umiarkowanych, leżą¬
cych między 20 a 40° C, najlepiej przy
równoczesnem poruszaniu masy podlega¬
jącej rozpuszczeniu.

2. Sposób według zastrz. 1, znamienny
tem, że podczas procesu rozpuszczania
wprowadza się do obrabianej masy chloro¬
wodór w stanie gazowym.

3. Sposób według zastrz. 1 i 2, znamien¬
ny tem, że wyjściowy materjał, zawierają¬
cy błonnik, zwilża się kwasem solnym o
stężeniu niewystarczającem do rozpuszcze¬
nia błonnika, albo poprostu wodą, i następ¬
nie wprowadza się do tej masy chlorowo¬
dór w stanie gazowym.

4. Sposób według zastrz. 1 — 3, zna¬
mienny tem, że rozpuszczanie błonnika u-
skutecznia się ograniczoną ilością kwasu w
ten sposób, iż np. na 1 część wagową
drzewnika zużywa się około 0,5 — 2 czę¬
ści wagowych płynu, a najkorzystniej nie
więcej niż 1 część wagową płynu.

5. Sposób według zastrz. 1 — 4, zna¬
mienny tem, że podczas procesu roztwa¬
rzania błonnika stosuje się podwyższone
ciśnienie.

Alexander Classcn.
Zastępca: M. Kryzan,
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